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z  W ied n ia  dnia  9. P a źd ziern ika .  j
-''Gazeta D w orfka  pod  dn iem  5. t. m. naśle- 

p u ią cc  o woicnnych w ypadkach  ogłoji- 
t a  wiadomości:

O d Arcy-Xięcia  K arola  nadesz ła  tu  w ia­
dom ość, iż ftosownie do uczynionego  mu do- 
niefienia przez F. M. L .zP etrasch , n ieprzyiaciel 
a t takow ał d. eg. W rześnia  z przem agaiącą  
l iłą  ftanowiſko korpusu F. M. L. H otze  nad 
rzeką L in th ,  i pomimo nayuporczyw szey  o- 
b rony  do cofnienia go pęzym ufił ,  zw łaszcza 
gdy  ieszcze o godzinie 5. z rana. F. M. L. 
H otze  zg inął.—  F. Al. L. Petrasch  cofnął fię 
z  rzeczonym  korpusem przez  B ildhaus  do Lic!1- 
tenślc ig , uczyn iw szy  wprzód potrzebne roz- ' 
porządzen ia  z F .  M. L. L inken  i j j e l la c h ic h , \ 
dla  zaiłonienia kraiu G ryżonow  i Foralbcrgu.

G d y  A rcy-X iąże  K aro l  dowiedział fię po ­
ty m  od F. M. L- N a u e n d o r f , ż e  n ieprzy ja­
ciel w ty m  fam ym  dniu a t takow ał w dwóch 
p unk tach  korpus Roifyifkie pod G. L. K orsa ­
ków , i pom im o nayw alecznieyszey obrony do 
u ſtąp ien ia  z fwych ftanowifk przym ulił  ; gdy 
prócz  tego ze w szyſtk ich  ftron zgodne n a ­
d esz ły  doniefien ia , źe  n ieprzyiaciel większą 
część woylk, które  nad śrzednim Renem  fta­
ł y ,  ku w yższem u Renowi ściąga , p rz e to  Ar- 
cy -X iąże  zoftał przyw iedziony  z większą czę­
ścią woylk  ſwoich udać fię ku w yższem u R e­
nowi, aby  ty m  iposobem n a  k a żd y  wypadek 
m ógł być gotowym. Dla zaiłonienia  zaś o- 
kolie M a n h e im u , zoftawił znaczne korpus 
w oylka pod  kommendą Xięcia  Schuiarzeń- 
berg.

G en era ł  M elas  d o n o s i ,  iż uznał za rzecz 
konieczną w yd a ć  nie ty lko  d y w izy a  F. M. L. 
K eim  ku Riuoli i Sicz a  , lecz w pomoc iey dv- 
w izy a  F. M. L. O tt  (  w czafie choroby iego 
Xciu Lichtenśtcin  p o w ie rzo n ą )  ku S a lu zzo ,  dia 
a ttakow ania  P ignero l  i w ydarcia  n ieprzy ja­
cielowi ważnych  2. punktów , które  do równin 
P iem ontu  prowadzą. Stosownie do tego ro z ­
kazu  , dyw izya  O tta  w y ru szy ła  d. 22. z obo­
zu p rzy  S auig liano , I tanęła dnia 23. w S a ­
lu z z o  , a dnia 24. równo ze dniem pod kom­
m endą Xiecia  Lichtenśiein  udała  fię ku P i­
gnero l.  Przednia ftraż natrafiła  o rodzinie  
10. na ftoiącego o pó ł  mile od Pignerol  nie-' 
p rzy jac ie la  , a t ta k  rozpoczął ſię z zwyczayną 
odw agą i m ęftwem naszego w o y fk a , fkutek 
zaś odpow iedział  tak  dalece ważności przed- 
f ięw zięc ia ,  iż około południa  byliśm y ju ż  p a ­
nami P ignerol.  —  S tra ta  nasza ” w tym  
m iey scu  bardzo ieft nieznaczna , ponieważ dla 
na tarczyw ości attakii,  b itwa kro tko  t r w a ł a ; 
n ieprzy iac ielow i zaś zabraliśmi k ilkase t j e ń ­
ców i dwie a rm a ty .—  Takiż fam ' fkutek u- 
AGeńczył przedfięwzięcie G enera ła  Bellegarde, 
w y d an eg o  na pomoc F. M. L. K eim ,  przeciw 
S u za .  G en e ia ł  M elas  p rzyrzeka przyfłać 
ſz czeg u ły  obu tych  w ypraw .—  F. M. L. K eim  
p rz y p u śc i ł  tego ſam ego  dnia a t ta k  do Riuoli, 
k tó re  n ieprzy iac iel  k rótko p rzed tym  w  5000 
p iech o ty  i 100. iazdy  opanował, i ftoiace«o 
tam  Maiora M efko  7go regimentu huzarów 
w y p a r ł .  M aior ten .uftąpił p o tro y n ey  w praw ­
dzie  file , lecz u szykow ał fię znowu na d ro­
dze  za Riuoli , i c zy n i ł  odpor przez kilka ra­
z y  dobrze w ym ierzony  a t t a k ,  póki F M. L. 
K e im  z ſwoim woylkiem nie nadszedł. Z łą ­
czone te  frły nie w y ró w n a ły  ieszcze n iep rzy ­
jaciel fkim, wszelako by/ł nieprzyiaciel z obu 
bokow  i poczęści z t y łu  p rzez" tegoż  F. M. 
L. tak  Ikutecznie a t t a k o w a n y , iż  minio ko-'’

rzyftnego położenia , zoftał z Riuoli  w y p a r ty ,  
i aż za S t .  A n tonio  śc igany ; noc po łoży ła  
koniec ściganiu.—  Nieprzyiaciel ftracił  w te y  
walce blilko 1000. lu d z i , z których s g o .  do- 
ftało fię w nasze rę c e ;  m y  zaś nie ftracili- 
śm y  w z a b i ty c h ,  rannych i zamieszanych 
iak 230. Waleczny Podporucznik B eniczki  
od 7go R egim entu  h u z a ró w , zoftał ciężko 
ranny.

G azeta  d z if iey ſza  Dworfka o g la ſz a c o  naśłg- I 
pu le .  Podług rapporfu G. M elas  pod dniem 26 i 
27 p. m. nieprzyiaciel znaczną część bagażów i 
szpita low ſwoich pod Feneślrellą  będących wy- 
fłał-ku Brianęon , toż samo uczyn ił  z ſzp ita-  
lami w  kraiu Genueńjkim  zofta iącem i, p rzez 
co potw ierdza  fię domyft, iż n ieprzyiaciel g łó ­
w ną Iwoią kwaterę  do N icy i  przenieść zam ie­
rza.;— Ponieważ zaś oddział nieprzyiacielfki 
k tó ry  w dolinie Aośia  znaydował fię , opuścił 
mocny zamek na górze po łożony B a rd  zw a n y ,  
a F. M. L. Hadick  naprzeciw tem u oddziałowi 
ftoiący, b y ł  za lłabyra  aby coś przeciw niemu 
m ógł przedliewziąść , p rze to  w yru szy ły  dwie 
b rygady  pod rozkazami F. M. barona K ra y  i 
p rzez  T u ryn  w  drogę fię tam że puściły, dla u- 
wolnienia tam tey szey  okolicy od nieprzyjacie­
la  , i zapędzenia go aż do Aosta.

Podług rapportu  Arcy-Xiążęcia Karola  pod 
dniem 2 t. m. F. M. L. Linken  ftosownie do u- 
czynionych rozrządzeń F. M. Suiuarowa , w y ­
r u s zy ł  z  F lim s  na dniu 24 p- m. na czele  ko r­
pusu Iw eg o , i na dniu 26 w Schwanden  ftanął. 
\ \  marszu ſwoim doznał ón naymocnieys.zego 
odporu od nieprzyiaciela , i mufiał fie wdać 
w krwawe b i tw y ,  w k tórych  iednak woyfka 
nasze zawsze z w y c ięża ły ,  nieprzyjacielowi 
wiele ludzi ubiły , j dwa batalliony z 1300 lu­
dzi z łożone ,  z ofificerami ſwemi i dwiema cho­
rągwiami zabrały.

Podług ieszcze poźnieyszych  wiadomości 
od Arcy-Xjążęcia  , G. A ujfenberg  na dniu 25. 
p. m. p rz y b y ł  do S te ig ,  a F. M. Suwaroiu  p rze ­
szedłszy górę S. G o ta rd a ,  ftanął w U rjb m .

z  L ondynu  dnia i .  P aździern ika .

W  Gazecie ſobotniey znayduie fie wielki rap ­
p o r t  o m ałey  utarczce morlkiey w ie r c i ,  to  ieft 
Lift urzędowy od Admirała M itchell  na okręcie 
Ifis  pod d. 20.W rześnia blilko Ulictei*pisany , w 
k tórym  uwiadomią nas o zabraniu okrę tu  Hol- 
łenderikiego D ra a k  od 24. a rm at i igo. ludzi 
ekwipażu, k tóry  fię po krotkiey  bitwie poddał 
w niewolę. O kręt ten do dalszego uży tku  nie­
zda tny ,  spalonym zoftał. Okręt Batawlki Dau-  
p h in  zabrany b y ł  p rz y  wyspie F ly ,  a lminicy- 
palność tego  mieysca dobrowolnie poddała  fię 
Xciu Orani j. Oczekuią na podobneż poddanie 
fi.e wyspy Schelling,  , _

G aze ta  dzifieysza Dworfka zawiera w sobie 
lift A dm ira ła  M itchell pod dniem 24. W rześnia , 
w którym  d o n o s i , iż dnia 21. opanow ał miafto 
Enck.huy.sen w  pułnocney; Holandyi. G dy lię 
do niego z ftatkami kanonierfkierni p rzy b l iży ł ,  
wyfłano przeciwniemu łódź z cz terem a ludźmi 
maiącęmj kokardę Orcinij. W yfiadł na tychm ialt  
na  ląd i u d a ł  fię do Ratu ſza , gdzie p rzyw róc ił  
dawnego Burmiftrza, i odpraw ił raunicypalność 
z  wielkim mieszkańców ukontentowaniem.

Intereila  pariameiitowe w przysz łym  ty g o ­
dniu będą zakończoneini, a w niższey  izbie za­
wieszonemu .Bil tyczący fię milieyow.do w y ­
działu  ieit odesłany. Dnia wCzorayszego na 
wniosek Y .JF allaccuba  zezwoliła  na 1,300,000 
funt: ua użytek marynarki w czafie dwóch pier­
w szych miefięcy roku 1 Soo.rachuiąc w  to  op ła ­

t ę  m ay tkow  w  summie 120,000. P i t t  domaga! 
lię 300. tyfięcy funtów ſpofobem ſu b ſid io w  dla 
zapłacenia poefobneyże ſu m m y w biletach fkar- 
bowycli.—  Zezwolono.

Pułkownik Gascoigne  podał proźbę riegocy- 
antow Liw erpoljk ich  dla przełożenia izbie p rzy -  
krości w iakiey zoftaie z potrodu bankructw 
n iższey  Saxoni.j i zby tecznego’natłoku tow a- 
row z Osad. Dopra^za fię dla nich pożyczki 
500. tyfięcy funtów H erlingów , a W zabezpie­
czeniu iey , ofiarnie poczwórną' iey  w artość  W 
towarach. Wniosek ten za poparciem P it ta  zo­
ftał p rzypuszczonym  i do wydziału odeftanym.
1 . L ush ing ton  Iklada p e ty e y ą  koloniilow i ne- 
gocyantow G renady, ządaiąćych przeciągriie- 
nia term inu  na opłacenie  dawnych swoich bi­
le tów  pożyczkowych.

W czoray  w wieczór p rz y b y ł  kuryerem do 
tu  tey  s ze go Folia lioffyilkiego H rabiegoWo?^/!.- 
zow  O f ic e r  Roflyilki z H ollandyi. Przyniolł z  
sobą wiadomość, iż w bitwie dnia 19. zginęło  
t r z y  tyliące Mojkalow, prócz za ię tych  w nie­
wolę. Chociaż Rząd częfte z H olandyi cid- 
biera depesze ,  nic iednak z nich nie ogłasza.—— 
Zieduoczeni Ir landczykow ie  pracuiapotaiernn ie 
nad robieniem pik. W iednym iefie ścięto w  
ty m  celu 7. ty f ięcy  drew. W  H rabftwach T ip -  
per a ry  i W a te r fo rd  insurrekeya zupełna  w y- 
buchnęła, i daley  fię rozszerza niż fię spodzie­
wać można było. Na dniu 6. W rześnia  insuiTen- 
c i zebrali %  w zam iarze a t takow ania  Clanu;- 
meL. -  Wielu Ir la n d czykó w  ſpodziewa fię z a ­
w sze  pofiikow od F rancyi.

Alderman- Combę ob rany  ieft na te n  ro k 'p re ­
zyden tem  miafta Londynu.  Będąc z p a r ty i  Fo­
s a  od k il im  la t  nie m ógfdóltąp ić  tego  u rzę ­
du.— A rm ia  nasza w H ollandyi  o t rzy m a ła  'roz­
kaz uderzenia^^ na linie Francuźkie , choćby to  
nayw ięcey  kosztować miało. Rząd ieszcze 
p rze sy ła  do H ollandyi w iele  ammunicyi i ar­
ty l le ry i .

Z D ublina  pod dniem 26 W rześnia  donoszą 
co naftępuie. „  W szyftko ſprzyfięga fię p rze ­
ciw nam, i zatr.waza lt o wy, 111 zaburzeniem k ra ­
in naszego. Nie masz żadney' okolicy w i r ­
landy i  po łu d n io w ey , gdzieby bu n ty  i spjfki na 
nowo widzieć fię nie dawały. W  p rz y sz ły m  
tygodn iu  Spodziewamy fię gw ałtow nych  ro z ­
ruchów. Duch daw ny źiednoczonyćh Ir la n d ­
czyków  znowu fię ocuca. Z w yczay  ok ropny  
kaleczenia pod gołym  niebem pasącego lie by­
dła dotąd nie uftaie.,, —  W N arw ie  f i ,  'J a r - -  
m u t h , i Colcheśter założone są ſzp ita le  d la  
rannych w  H ollandyi A n g lik ó w  i M ojkalow ,

W  Porbay  czynione fą wszelkie p rzy g o to ­
wania , do uzbroienia f l o t t y , gdyż  f lo tta  Bre~ 
słeńjka . okazuie zam iar w ypłyn ien ia  na mor -;e. 
W lzakze  do tego  czasu pom im o poglolkow roz- 
lianych nie ru szy ła  lię z mieysca. A dm ira ł  
h in g s in i l l  o t rz y m a ł  pozwolenie oddalenia fię 
na miefiąc z Cork , co ieft dowodem , iż mini- ' 
ftrowie nie lękaią  fię napaści na I r la n d y ą .—  
A dm ira ł  Dixon , w y p ły n ą ł  7. J a r m u t h , z 5 o -  
o rę tam i iiniowemi ku M ozie  i Goree.—  S ły ­
chać , iż S id n ey  S m i th  w krótce na doftoyność 
Para  w ywyższonym  zoltanie.—  Porucznik H a r­
r is  k tó ry  na dniu 19 po leg ł  w Hollandyi  ieft 
ſynem  naszego G enera ła  k tó ry  Tippo Saiba-W  
In d y a c h jpokonał.—  S łychać  t e r a z ,  iż G. F a w -  
cett  zoftał m ianow any kom m endantem  en chef* 
pod Xiąźęcieni Mork w H ollandyi.  O k rę ty  
transportow e  nazad z H o llandy i  do A iig l i j  fą 
spodziewane , p ism a iednak oppozycy jne  tw ie r­
d z ą ,  iż nasze woyfka z H ollandyi  nąząd fię



wrócą.—  Lord Iie ith  uda  fię znowu na morze 
śrzodziemne dla obięcia kommeudy nad tam- 
tey szą  lida m oriką .—  Papiery  nasze ciągle u- 
padaią. T rzy  procentowe są te raz  na bo. 

z  H am burga dn ia  8• P aździern ika .

Przez nadzw yczayną okazyą  p rz y sz ła  tu  z 
Londynu  pom yślna  wiadomość , iż bank tam - 
tey szy  dozwolił wywozu znaczney ſununy w 
ſrebrze  i z ło c i e , k tóra  na batach pocz to ­
w ych  za naypierw szą  okazyą' do K uxhaven  
przeiłaną  będzie. To zahlenie trzeba  fię fpo- 
d z ie w a ć , iż przyw róci nam zaufanie publi­
czne.—  Dla nadzw yczaynych  ułewow i z tey  
p rzy czy n y  drog zepsu tych , pocz ta  B ataw jka  
Z liftami dnia g. nienadeszła.

z P a ry ża  dn ia  go. IVrześnia .
Dnia wczorayszego  D y rek to ry a t  p rze lła ł  

Obydwom ftadom Poselftwo na ltępu iące:
„ D yrek to rya t  pospiesza z uwiadomieniem 

W as o depeszy te legraiiczney, którą  odbiera 
od G enera ła  Majśeny. Osnowa te y  depeszy 
ieft:  Dnia 3. Vendemiaire (2 5 .  W rz e ś n ia )  
P rzepraw iw szy  fię p rzez rzekę L i m a t , pom ­
knąłem  fię aż pod m u ry  miaſta Z u rich .  Dnia
4. (26 .)  A rm ia uderzy ła  na nieprzyiaciela  i 
zupełnie go pokonała. T rzecia  dyw izyą prze- 
ſz ła  przez L in th  m iędzy  jez io ram i Z u r ic h  i 
W alsład t.  Woylka nasze ścigaią rozsypane­
go nieprzyiaciela. —  Z u r ic h  ieft w naszey 
mocy. “

Po p rzeczy tan iu  tego  Poselftwa, fala roz­
legała  fię odgłosami Niech ży ie  Rzeczpo-  

J p o l i ta  , a m uzyka p rzegryw ała  ca ira  i hy ­
m n y  zw ycięztw a. E chajseriaux  m ia ł  w R a­
dzie 500. mowę na pochwałę Armii , i na 
Wniosek iego dekretowano , iż A rm ia  Helwe- 
cka  nie przelta ie  dobrze zalługiwać fię O yczy- 
znie. A re n a  r z e k ł , iż te raz  ieft kołey Cham- 
p io n n e ta  , ażeby poftępował naprzód. W Ka­
dzie  S tarszych  M oreau  z D epartam en tu  Non- 
ne  daw ał pochw ały  M ajścnie , Jeden  z D e­
putow anych  porów nyw ał okolice Z u r ic h  do 
wąwozow A r k ó l i ,  m ieysca tryum fem  G ene­
ra ła  Buonaparte  iiawnego.

Cienera t  M uller ,  k tóry dowodził a rm i^Reńjką, 
p rz y b y ł  do P a ryża ,  G enera ł Lecourbe  miano­
w any  zoftał nayw yższym  wodzem te y  a r ­
m i i ,  a G enera ł  M oreau  armij D unaju .

N a dzifieyszey publiczney ſe ſ ſy i  D y re k to ­
r y a t  odbiera pięć chorągwiow zabranych w 
Hollandyi.

W  minifterium woiennym 4.20. Officyaliftow 
odebrali dnia w czorayszego ſwoie dymifiye.

Dnia ig . i 19. W rześnia  G enera ł  Duhem , 
k tó ry  dowodzi iedna dyw izyą A rm ii Cham-  
p i  o arie ta , opanował Riuoli,  zabrał g. a rm at,
2. haubice i 600. jeńców. N asze  pa tro le  aż 
do nuirow T urynu  dochodzą.—  G ene ia \  M a r-  
bot umieszczony ieft w Armij W ło jk ie y .  Cham- 
pion.net dom agał fię od miafta M a rsy l i j  puł- 
to ra  milliona na rachunek przym uszoney  p o ­
życzki.

Adm irałowie B r u ix  i Majsaredo  ieszcze fię 
tu  znayduią. 45. o k rę ty  woienne na t r z y  mie- 
liące wj żywność opatrzone , gotow e ſą  do wy- 
p ły n ien ia  z fianowilka Breśłeńfkiego.

Pensya O byw ate la  R einhard  miniftra związ­
ków zew nętrznych  oznaczona ieft na 75,375- ; 
franków na rok osmy.

Adm ira ł -Gordona , k tó ry  p rzeg ra ł  b itwę d. 
17. L utego  1797. z Adm irałem  S t .  Hincent 
ſtoczoną, zoftał p rzez Rząd H iszpań jk i  R a d o ­
w anym , i uznanym  na zawsze za niezdolnego 
do iłuźenia , z zakazem pokazywania  lię u 
D w om . Wielu officerow z iego eikadry, roz­
m a ite  odebrali kary.

W czoray Rada 500. dekretow ała  , iż w S to -  
kolm ie , M onachium  i S tu tg a r d z ic  pełnomocni 
]VIiniftrowieFrancuzcy u trzym yw an i będą. W ia­
domość o zerwaniu związków z dwoma ofiatnie- 
m i dworami za niepewną i nie urzędow ną og ło ­
szoną zoltała, p rzy n ay m n iey  dalsze prow adze­
n ie  riegocyacyow będzie u trzym ane . M edyolan  
i R z y m  ſą także  na liście w ydatkow ey , gdzie 
równie agenci F rancuzcy  zofiawać maią. Prócz  
teg o  Rada 500. na ſeflyi onegday ſzey  dekreto­
w a ła  zap ła tę  dla Poliow w M adryc ie , B erlin ie ,

Kopenhadze, B a ta w ij ,  Helwecyi, L ig u r y i  , Ra- 
tyzbonie, D reźnie,  miaitach Ańzeatyckich, K as­
sel, D annstad  i Filadejjii  u trzym yw ać  lię ma- 
iących. —  Nasz pose ł  w Hollandyi Florent 
G uyot  zoftał odwołanym. O b.D ejśorguesm iey­
sce jego  ma zaftąpić, ieft to  ten  sam, k tó ry  po 
dniu 31. Maja 1793. był Miniltrem interelfow 
zagranicznych.—  W czoray kucharz dyrektora  
B a rra s  wylkoezył z okna pałacu dyrektoryal-  
nego, i zabił iię na mieyscu.— Przez złe t łu m a­
czenie nakazanego embargo, dwa okrę ty  S zw e ­
dzk ie  zo lta ły  przez  kaprów naszych schw yta­
ne. Miilifter morlki dowiedziawszy lię o tym  , 
kazał ie natychuiiaft uwolnić.

Ob. A r n a u l t  na dniu 4 Vendemiare w ybra­
n y  zoftał na członka łń f ty tu tu  Narodowego.—  
Exminifier morlki d 'A lbarade  żąda rewizyi 
wyroku ſądowego na liebie w y d an eg o , p rzez  
k tó ry  za niezdatnego do iłużby zoltał uzna­
nym. Oſkarżony ieft mianowicie o t o ,  iż z wi­
ny  iego okrę t  .14 L ipca  zwany , spalonym zo­
ftał.—  Umarł w tych  dniach Ob. Rw iere  pro- 
feifor ięzykow Hebrayjkiego  i S y ry i fk ie g o .— 
Po p rzy iśc iu  oftatnich depeszow od G enera ła  
Buonaparte  z  k tó rych  żadney nie ogłoszono 
w iadom ośc i, rozeszła fię o fynie exdyrektora  
M erlina  ió  Jat maiącym naftępuiąca anekdo- 
ta . B uonaparte  z lecił mu b y ł  wyszukanie ie­
dnego m ia f ta ,  k tóre  na kilka dni drogi wśrzod 
p iaszczyftych pufiyń  Jeży , by ł  sam ieden kon­
no na czele 25 firzelcow pieszych. W m ałey  
odleg.ości od armii napotyka  na ieden oddział 
MameUikow daleko m ocnieyszy od ſwego, zlia- 
da p rze to  z konia , i dozwala przyftąpić  nie­
przy jac ie low i, nic go nie a ttakuiąc. Mamelu- 
cy  zdziwieni ty m  obfoteju , ltaneli w c icho­
śc i ,  lecz odważnieyszy od nich własny ich do- j 

w o d zca ,  przylkakuie 1 whada na konia młode- I 
go M erlina  , ten  natychmiaft go zabiia , a po- j 
ty m  uderza na nieprzyiaciela i rozprasza go. 
Po tey  wyprawie 4  dni p rzepędz ił  z woylka­
mi swemi w p u f ty n i , i doznawał wielkiego nie- 
doſtatku. Zdobyli fię przecie na t y l e ſ i ł ,  iż 
mogli powrocie. Młody M erlin  o  m ało  co 
tw arzy  nie poftradał.—  Wielka opera iuż nie 
będzie przez rząd u trzym yw aną. Mieć będzie 
osobną adm iniftracyą , k tóra  teraz  poprawą sa­
li zatrudnia  fię.

O byw ate l Gohier, k tóry  obiął Urząd P re­
zyden ta  D yrek to rya tu  po  Sieyeſie  w dzień u- 
roczyftości R zeplitey  F rancuzk iey  m iał 
na polu Marsowym m o w ę , w k tó rey  p rz y ­
pom niaw szy  wszyftkie lławne rewolucyi epo­
ki , m iędzy innemi rzeczami w y raz ił  w t r e ­
ści : Któreż na świecie Narody  m ogły  fię z 
ftatecznego ſzczęścia pochlubić? Może im na­
wet po trzebna ieft n iepom yślność , dla nada­
nia im tey  ſiły  tworzącey wszyftko co ty lko  
wielkim być może, i mądrości u trzym uiącey  
to  wszyftko co ty lk o  ieft dobrym  i poży te -  
cnym. Republikanie niekiedy fłabieią i ga- 
ſną  w ſzczęściu , a w nieszczęściu fię krzepią. 
Chwalebne doświadczenie dowodzi w a m , iż 
Naród wolny na łonie fzwankow i burzy 
gotuie p io runy  na pognębienie nieprzyiacioł 
ſwoich. G d y  w początkach rewolucyi O y ­
czyzna w nayw iększym  zoltawała niebespie- 
czeńſtwie, powftaie razem 200. ty lięcy  ryce- 
rzow nowych w woiennym rzemieśle , i idzie 
doświadczać ſwego oręża z bitnym  i p r z y ­
w yk łym  do zw ycięz tw  żołnierzem. —  Ja­
kież po tym  chwalebne dni po ty c h  dniach 
t ry u m fu  widzieć fię da ły  &:c.

Prudhom m e  w ſwoim Dzienniku um ieszcza 
obszerne przepowiedzenia na rok osm y, k tóre  
kończy w naftępńiiących wyrazach: Człowiek, 
który  pod kónfiytuęyą monarchiczną miał śmia­
łość mówić iako wolny człowiek do Króla , 
musi mieć tę ż  famą odwagę dla przeftrzeże- 
nia Urzędników , i Senatorów Rzecżypospoli-  
t e y  w tym  co fię im przytrafić może w roku 
ósm ym . Jeżeli ten  nowy rok nie ieft ofta- 
tn im  , w k tó rym  polityczni ſzar la tan i  zwo­
dzić i pogardzać nim b ę d ą ; ieżeli mu każą 
krew  niepożytecznie  wylew ać; ieżeli fię iego 
nędza pom noży; ieżeli in tryga  nie z g in ie ; , 
ieżeli panowanie prawa niezaltąpi uciążliw ych j

1 łam iących kon ſty tucyą ſrzodkow; jeżeli  zło- 
dzieie publicznego Ikarbu t r y u m f  odniosą; ie­
żeli podatki zawsze lud uciążać będą ;  ieżeli 
nie zakwitnie handel i k u n szU  ; na koniec , 
ieżeli w uftach Rządców iłowo wolność ieft 
ty lko  próżnym  w y ra z e m ;  ieżeli wszyftkie 
Republikantlkie św ięta  będą ty lk o  pan tom i­
mam i, Prud-homme  przepowiadd ,  iż rok osm y 
będzie o ſta teęznym  lądem dla zwodzicielow. 
Lud F rancuzk i,  k tó ry  zaprzyfiągł bvć wol­
nym , łam potrafi ugruntować Iwą wolność; 
w roku ósm ym  odzyika ſw oy zapa ł 1789 ro­
ku. P łaszcz ſenatorfki i D yrek to ry a lń y ,  któ­
ry  ſzanować p ra g n ie ,  łupem  ty lko  zem ſty  
dla niego fię ſ t a n ie , i po trafi nim odziać go­
dnych ſwoiego zaufania  łudzi. Rok więc osm y 
na lżczęście czy  nieszczęście ludu "wielkie 
nam gotuie zdarzenia. Jakiż to  ieft p iękny 
dla niego m o m e n t ,  w k tórym  będzie mógł 
ty m , którzy nim rządzą powiedzieć: Zafłuży- 
liście hę dobrze O y c z y z n ie ; Jud F rancuzk i  
błogollawi dni wasze, a wasze imiona na za ­
wsze dla potomności będą milemi.

Oſtafcni ja rm ark  w B eaucaire  b y ł  równie 
licznym jak  w zeszłym  roku. 56.’ okrętow 
H iszpańjk ich  rozmaitey wielkości pod efkor- 

5 - ſzaiupaw kanonierfkich ſzczęśliwie tam  
p rzy b y ły .  Rachowano kupców Narodu teg o  
przeszło  do 600. Jarmark ſpokoynie fię od 
prawił.  Gościńce by ły  bespieczne. Przedaż 
tow arow  wynofiła do 21. milłionow.—  O by­
w ate l  Sam ion  zoftał fekretarzem  generalnym  
w departamencie woiennym na mieyscu ()- 
byw ate la  Roujselin, k tó ry  te raz  chce fię za­
trudnić  hiftoryą życia  G enera ła  J o u b e r t ,  
O byw ate l A lexandre  zaftępuie mieysce po 
O byw ate lu  Choudieu .—  Nim G enera ł  Cham-  
p io n n e t  z Nicei do Armij o d ie c h a ł ,  odebrał 
wiadomość , iz w drodze czeka na niego mo­
cny oddział barbetow. W ziąwszy p rz e to  znaczną 
eikortę., dopiero z bespieczeńftwem przeiechał,

Liczba konlkrypcyinych w  gotowości do bo- 
ju  ieft 76,340.— Pięć okrę tow  liniowych Hi-  
JzpańJkich ,  k tó re  w ysz ły  z R o c h e jo r t , p r z y ­
p ły n ę ły  do F e n  ol.

F rancuzi  p rzy trzy m an i  w  H ijżp a n ij  i p rze ­
konani o zam achy czynione przeciwko f y f t e -  

matowi R zp l tey  F rancuzk iey ,  m aią być na 
mocy rozkazu Królewlkiego przeprowadzeni 
do F rancy i,  i oddani władzom konfiytucyi- 
nym  okręgu Ourdon  (P rzy iac ie l  Praw .)

Od granic Tureckich, pod d. 18. Sierpnia 
donoszą, iż P orta  odebrała w ty ch  dniach wia­
domości, które nie m ało  u m n ieyszy ły  radość, 
z pop rzędni czy ch pomyślności powziętą. Buo­
naparte  , którego ogłoszono uciekającym, roz- 
pacza iącym , opuszczonym od ſw o ic h , .  i do 
haniebney przym uszonym  uc ieczk i , znowu fię 
pokazał z ogromnemi fiłami. W odz ten  nie 
w ięcey jak  na 17. dni drogi oddalony ieft ot! 
A  le p u , i jeże li  W. W ezyr  idący na czele 
armij , nie po ſp ieszy  go wftrzymać , A  lep  
dozna losu, jakiego doświadczył A b u k ir  , a 
fleutki z tąd  wyniknąć mogące , nie' ła tw e  ſą  
(jo wyrachowania.

G. dyw izyi M uller  w y d a ł  z S u z y  do m iesz­
kańców Piem ontu  Proklamacya w k tó rey  w y ­
raża , iż ieżeli zdrada z ły ch  ludzi poddała  
nieprzyjaciołom te  kraie, nie należy  o to  o/kar- 
żać R z p l t ą ,  k tó ra  nieomieszka ukarać zdray- 
cow. Dobrzy m ieszkańce , mowi d a l e y ,  o- 
tworzcie wasze serca n adz ie i , przynofiem y na? 
zad do W łoch  szczęśliwość i  wolność. Czciey- 
cie Boga w waszym  sposobie. Francuzi  sza- 
nuią  wszelkie mniemania. Potrzeba wam by­
ło  poznać nieszczęścia ſzkołę  ; poznaycie wa­
szych  wybawców. G dyby lię przytrafić  m ia­
ło  iżby n iek tó rzy  żo łn ierze  zapomnieć mogli, 
iż są F ra n c u z a m i , i śmieliby względem was 
sprawiedliwość zn ie w a ż y ć ,  na iakim kolwiek 
znaydą fię ftopniu , donieście ich Zw ierzchno­
ści ; dni u k a ra n i ,  a wasze k rzyw dy  nadgro- 
dzone zoftaną. Waleczni m ieszkańcy , chcecież 
widzieć szczęśliw ość, przychodźcie  uścifkać 
Braci w aszych  , i uwielbiać wraz z nami wol­
ność &c. ęp odpis ano) M uller .
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D onoszą z Cham beri  pod d. i8- • 
kwatera armij W łoikiey  iest zawsze w 
g  li ano , Moreau, przedliewziął w yruszyć 
Bartonie, lecz widząc n ieprzyiaciela l i c z n ie j ­
szym  nadewſzystko w kaw aleryą, colnął fię. 
Kolumna armij A lpeyſkiey która  lię posunęła  
p rzez  Tuilę  i m a ły  S a in t  B e r n a r d , wkroczyła 
do doliny A o śt ,  a  z tam tąd  na rów niny  Piemon- 
ckie , dnia 13. znaydow ała lię w  S t  Benigno. 
Kolumna k tó ra  p rzesz ła  S u zg ,  wypędziła  nie 
przy iac ie la  dnia 15. z Riw oli. Kolumna z 1 
Piierolles śc igała  kawaleryą lekką aż do m o­
s tu  S a gon  (4. mile od T u ryn u . )— Cwitaveclua  
ies t  zawsze w ręku Francuzkich, garnizon lest 
mocny do 5000.ludzi, i ikłada fię z woylk h ran- 
cuzkich i pa tryo tow  Wiotkich. Czyni częste  
wycieczki o g. lub 6. mil od fortecy dla nabycia 
żywności;  od s trony morza iest oblężona przez 
efkadrę Turecfco-Roffyiiką.

z  Konstantynopola d. 50 Sierpnia .

Kuryer p rzy b y ły  z A le p u  doniolł, iż W. 
W e z y r  z arm ią swoią ftanął w D am aj zk u  , lecz 
razem  przyw ióz ł mocne przeciw niemu zaża­
lenie , gdyż  w marszu swoim dopuszcza' lię 
rozm aitych srogich bezprawiow. Podobne lkar- 
gi zanieśli przeciw niem u rozmaici G uberna­
torow ie prowincyow; z powodu tego  Porta  na

I m ieysce iego zapewne przeznaczy f f u f s u f  Ba- 
ſ z ę .  W. W ezy r  nakładał w marszu swoim nie­
zm ierne kon trybucye  , i obchodził lię po bar- 
barzyńiku  z tem i k tó rzy  oddawać ich niechcie- 
li. Rozm aic i x iążę ta  w Azyi, poczynifi mię­
dzy sobą związki dla oparcia fię wszyftkiemi 
filami W ielkiem u W ezyrow i.— Dywan pragnie 
te raz  in terefla  rządowe układać na wzor in­
n y ch  Mocarftw E u ro p  eyfkich. Sułtan  łagodzi 
los m ieszkańców , zmnieysza p o d a tk i , a na­
w e t  w części zupełnie  od nich uwalnia. Do 
w y sp y  C yp ru  , kazał bezpła tn ie  dófiawic zbo­
że  i uw oln ił  ią  od nałożoney 1300 kies wo- 
ienney kon trybucyi.—  Z wysp Z a ii te ,  Cerigo, 
S a n ta  M a r t a , C efa lonij,  i K or i u p rzyby li  do 
K onstantynopola  dep u to w an i , dla oddania hoł­
du , zoftali od Su łtana  talkawie przyięci. M ie­
szkam i u trzym yw an i są kosztem Cesarikim, 
i nakaźano aby mieszkanie im w Konśłantyno- 
p o lu  uczynić  iak nayprzyiem nieyszym .

z B ru xe ll i  dn ia  38- W rześn ia .

O bro ty  woyfk, mianowicie ty ch ,  k tóre  maią 
formować arm ią pułnocną, coraz ſą  czynniey- 
fzemi w naszych departam entach.

Jelt t u  wszyftko w pogotowiu na uficute 
cznienie praw a ſtosownego do dwóch ofta- 
tn ich  klass konſkrypcyinych. Adipiniftracye 
odebra ły  ju ż  w te y  mierze inftrukcye rządowe.

P rz y b y ł  tuG .R olfy ilM Ferm ann. Spodziewa­
m y  fię także dziś przybycia  innych jeńcowRos- 
ſyilkich ; przygotow ano już  dla nich mieszka 
nie. Mówią, iź officerowie do P a ry ża  po­
wiezieni będą-

z B a zy le i  d. 37. W rześn ia .

O debrano  tu  naftępuiący dziennik z A r­
mii.—  Nieprzyiaćieł ezyiiił naym ocnieyszy  od- 
po r  i zupe łn ie  zoftał pobitym . U trac i ł  6 t y ­
fięcy ludzi w  zabitych , 2000 rannych z n a y ­
duie iię pom iędzy jeńcam i k tórych liczba nie 
ieft ieszcze clotąd wiadoma. G. Hotze  u t r a ­
c i ł  życ ie ,  1 dnia wczorayszego  oddaliśmy mu 
wszyftk ie  honory pogrzebowe. Trzech Gene 
ra łow  R opifiſk ich  doftało fię do niewoli.

(  podp isano  )  Chabran  G enera ł  dywizyi

z K em pten  d. 50. W rześn ia .

P odług  doniefień które  dziś odbieramy z 
S z w a y c a r y i , g łów na kw atera  woylk A n ib y a -  
ckich dn ia  w czorayszego  znaydowała fię iesz­
cze w S t  G a ll .  Szp ita le  powracaią do Fujsen i 
S ta u f fe n  do w y ższey  S z w a b i i , gdzie iutro  400. 
r a n n y c h  mą być przywiezionych.

z F eldkirch  d. 50. W rześn ia .

Dnja  wczorayszego wieczorem p rz y b y ł  tu

G enera łJfellachich. Brygada k tó rą  dowodzi, 
osadzona ieft w okolicach Ragcttz  ha lewym  
brzegu Renu. Ten Generał czym  wlzelkie u rzą­
dzenia ażeby fię pomknąć naprzód łącznie z 
woyikanii Auftryackremi i Roflyiikiemi, które 
fię znayduią  w  okolicach Bregeilz i Lindau.  
Generałowie X że de W urtem berg  i Orelli p rz y ­
byli tu  tego poranku.

Od g ra n ic  Szw aycarfk ich  dnia  go. W rze ­
śn ia  (z  G a ze ty  B a reu t/k icy .)

Liltv  p ryw atne  Francuzkie donoszą, iz p rzey- 
ście p rzez L im m a t  w dwóch punktach , to  ieft 
pod Dietikon  i B ru g g  szczęśliwie uikuteezmo- 
ne zoftało. Woylko które pod Dietikon  p izesz lo , 
pomaszerowało do Zuric/i. Po uporczywey bi­
twie pod Z  a r  ich w którey Molkale pobici zo­
ftali, Francuzi miafto opanowali. W tey  okoli­
cy  zaieli 4000. Moikalow w niewolę. Pontony 
na L im m a t o 7. godzinie zrana poſtawione by­
ł y ,  gdy  wprzód ieszcze iedna pu łbrygada prze­
s z y t e  rzekę na ftatkach,i na Moikalow uderzy­
ła  mianowicie na regiment M arkowa.

Pierwsza kolumna leńcow Rossyilkich na 
dniu 25. w wieczór itaneła w Lenzburg .  Nie 
pogody opozniły a ttak . G enera ł  S o u lt  z 
dyw izya swoią przeszedł rzekę Lint/i  pod Hu­
nach, a G. Lecourbe z korpusem swonn powy- 
źey G larus. Maszeruie 011 do W allens tad t  dla 
otoczenia nieprzyiacioł. Obie te  dyw izye pobi­
ły  korpus Hotza. W ty m  generale Auftryacy 
u tracili  iednego znay łepsżych  generałów swo­
ich. Położenie woylk Auftryackich i Roflyi-
ikich podaią tu  niektórzy naltępuiące: „M o- 
ikale pod kommendą Korsakowa fioią w S z a j fu -  
zie. G. Pe trasa fi mu  główną kwaterę  w  Feld­
kirch. Korpus J>ellachicha ftoi pod l ia g a tz  na 
lewey ſtronie Renu Suwarow  na dniu 17. byl 
w Lugano.  N a  dniu 23. w Bellm zone.  Tam 
podzielił ną  dwie części korpus swoie , z k tó ­
rych iedna około góry S. G otarda  pomaszero­
wała  dla' Wkroczenia do m ałych kantonów, a 
druo-a przez Sp lugen  do kraiu G ryzonow  posz­
ła. "Fałszywa przeto pogłoiką ieft iakoby p r z y ­
był do Feldkirch  po odparciu Francuzów. S u ­
marów  w strzym any  by ł  w wkraczaniu swoim 
przez górę S .Gotarda,dla tego, iż Francuzi ze r­
wali most czartowiki, i dla tego ten wąwóz od 
strony Gryzonow obchodzić muiiał.Tym czasem 
Francuzi daley fię nie posunęli iak do Wf G all.
W Konstancyi byli także, ale fię niebawili iak 
przez kilka godzin.

Jak fałszywe wiadomości rozm aite  g aze ty  
roznoszą, widać ztąd, iż głofiły niedawno iako­
by Xiąże F u to r  Rohan  wszedł do Genui ,  gdy 
ty m  czasem gazeta W iedeń ſka  doniolła , iż 
wszedł do B r ie g ; iakoby Coni kapitu low ała  , 
chociaż n igdy oblężoną nie by ła ,  i iakoby S u ­
warow  w szedł do Lucerny . .

z S z a f fu z y  d. t y  W rześn ia .

Od dnia onegdayszego ftyszeliśmy przez  
ca ły  dzień tiWaiące z armat ftrzelanie. M aſ-  
sena  a t takow ał Zurich . Molkale opanowali 
z początku gorę Uelti szturmem , lecz po tym  
mufieli" iey odftąpić. Mówią, iż dziś F rancuzi  
znayduią  fię w Klottcn. Użalaią fię tu  mo­
cno nad losem miafta Z u r ic h ,  i lękaią fię o 
W in te r th u r .  Jefteśmy tu  spokoyni, czekaiąc 
na poliłki z Niemiec  , a korpus Kondeusza iuż 
tu  dnia dziiieyszego przybył. G enera ł  Roifyi- 
ſki M arków  - ieft zab ity  , .a Pułkownik kozacki 
P arodia  niebespiecznie ranny.

Dnia  go W rześn ia .— D ziś ,przybyła  tu  g łó ­
wna kwatera  Rojsuifka. Dzięki Bogu przecie 
te raz  wolniey niśco oddychamy. A u śtrya cy  
pod dowództwem G. N auendorf  i K ieum ayer  
ftaneli p'od E g lisa u .  Ci Generałowie odpraw i­
li konferencyąz  G. Korsakom. N auendorf  m ia­
nowicie b y ł  zdania aby znowu naprzód iść 
choćby to  naywięcey kosz tow ało , miafto zaś 
nasze w trolkliwości zaspokoił.—  Po p ie rw ­
szym zamieszaniu i trwodze wszyftko do po­
rządku swego wraca.—  Szczeguły b itw y  dnia 
26" podaią tu  naftepuiace. Dnia 26 m ia ł  bydż

przypufzczony  ſz tu rm  od sprzym ierzonych na
całą linią Francuzką.. F rancuzi  dowiedzieli 
lię o ty m  od ad ju tan ta  G enera ła  Rofiyiikiego 
K o rsa ko w , k tó ry  na ich itronę p rz e sz e d ł ,  dla 
czego dniem wprzód uprzedzili w a t tak u  fwo- 
im. Dnia 25 zrana o godzinie 3 przesz li  czę­
ścią przez Uetliberg  częścią przez rzekę  L im ­
m a t  pod Baden , 1 napadli na śpiących Mo- 
fka low  , nayprzod żaś na reg im ent grenadye- 
row M arkow a  k tó ry  częścią wy ile ki i , częścią 
w  niewolę zaieli , ty lko  200 ludzi z reg im en­
tu  tego  było  na ftraży. Po czym F ra n cu z i
z wielką przewagą uderzyli  na Regensberg  i 
rozpędzili zupe łn ie  ftoiące tam  korpus Roflyi- 
lkie. K orsakow  przym uszony by ł  z 6 tyiią- 
cami ludzi do Z u r ich  schronić iię. Dnia 27 
poddał Z u r ich  i o t rz y m a ł  wolne wyiście z  
korpusem ſwoim.- W  Z u r ich  wpad la Francu­
zom  w ręce kafla od 5 do 6 miiiionow Rublow, 
całe  bagaże sztabu głownego i a r ty l le ry a .  
Część woyika cofnęła fię ku wysokości 
j e z io r a ,  druga cofnęła  fię ku W in te r th u r , 
trzec ia  p rzesz ła  przez Ren  pod E g lis a u  gdzie 
ba terye  wyftawiono dla w ftrzymania n ieprzy­
iaciela od dalszego przez tę  rzekę wkraczania. 
M ojkale  ſami podaią ftratę ſwoią do 6 tyiię- 
cy , A u ś trya cy  zaś podaią ią do 10 tyfięcy. L icz­
ba wielka rannych k tó rzy  tu  przybyli  okazu­
je , iż fię dobrze bronili. C z te ry  reg im enta  
kawaleryi ftoiące blilko miafta n a szeg o ,  -wi­
dząc ucieka jących , chcia ły  bez órdynariśu na 
pomoc im posp ieszyć , lecz iuż za pozno b y ­
ło. Woylko B aw arjk ie  należało także  do bi­
tw y  i nie m ało  u c ie tp ia ło ,  te raz  ftoi pod N- 
g li fa u .  Molkale m ało  maią w  S zw a y c a r y i  
przyiacioł. C z te ry  wozy pe łne  ich rannych, 
zoftały od wieśniaków Szwaycarlkich pod W a ſ-  
serdorj  wycięte.

z  S a i n t - G a l l  d. go W rześn ia .

G d y  przez dwa dni c iągnęły  tę d y  do R hei-  

tieck wozy A u śtrya ck ie ,  bagaże a nakoniec ka~ 
walerya infau terya  i kozacy , p rzy b y ł  zawczo- 
ray  w nocy oddział ftrzelcow F rancuzk ich  k tó ­
ry  iednak znowu w Wieczór w y s z e d ł , i w po- 
bliſkiey wsi pod H erisau  noc przepędził. G e ­
nera ł Francuzki Laualle  m ia ł główną kw ate rę  
swoią w P eterze ll  o 5 z tąd  mil. W czoray w kro­
czyło  tu  znowu 40 huzarów Francuzk ich , i  
dotąd t u  bawią. A rm ia F rancuzka  roz łoży ­
ła  fię nad Renem  z iedney i drugiey ftrony j e ­
ziora Konśtancyeńjkiego  dla osadzenia lew e­
go, brzegu.

Od iez io ra  Konstanc,yeńſkiego .dn ia  3. 

P a źd z iern ika .

Rząd tym czasow y w K oirze  w ydał  pod d 27 
W rześnia  do Stanów w B regen tz  następu jące  
pismo: „ P o  doniefieniu wam o n ieszczęśliw ych  
wypadkach nad rzeką Lin tli  i jez iorem  W zlle n -  

fttid t, dziś  donoliemy wam pocieszne wiadomo­
ści. Na dniu 25. t . m. G enera ł  A u ffen b erg  p o  
6. godzinney bitw ie pod S te ig  po łączy ł fię z  
Moikalami k tó rzy  od Ursern  wkraczali i w t y m ­
że dniu w ta rg n ą ł  aż do A l to r f .  F. M. S u w a ro w  

oświadczył swoią chęć iż p ro s to 'chce  iść do 
Berhy.  Z P axis  gdzie c iasny wąwóz ku G la ru s  

idzie , miano wiadomość w I l l a n z , iż woyika 
pod F. M. L. L inken  w kroczyły  do G larus.  —  
Od F. M. Suw arow  nie m am y poźn ieyszey  w ia­
domości nad tę ,  iż stoi w m ałych  kantonach . 

z L in d a u d n ia  X. p a źd z ie rn ik a .

Moft z batów  na Renie  dnia 28- zd ie tv  na no­
wo ieft poftawiony, 1 co mom ent ſpodziewać 
fię potrzeba p rzeyśc ia  armij Ceſarlk iey , i po-
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w tórnego  do S zw a y c a ry i  wkroczenia. G ene­
ra ł  N uuendorff  ielt tu  dnia ju trzeyszego  ſpo- 
dziewany, mówią, iż obeymie kommendę nad 
korpusem poległego G enera ła  Hotze  , k tórym  
tym czasowo G .Petrasch  dowodzi. Głowna kwa­
te ra  tego  ołtatniego G enera ła  przeniefioną 
ielt z Bregenz  do Feldkircli.

F rancuzi  nie pomknęli fię za  S t.  G all. 
Dnia 28- oddali fbrpoeztom Aulłryacfcim cia­
ło  G. H otze , które dnia 29. ze Wszołkiem i 
honorami woiennemi w B regenz  pochowane 
zoltało.

Z  M oguncyi dn ia  X.  P a źd ziern ika .
G enera ł  D ujour  odebrał od G enerała  Neu  

kom m endanta  armij Reńfkiey lift pod dniem 30 
z ſ la g u e t la u , k tó ry  mu donosi o całkowitym  
zw ycięztw ie o trzym anym  nad nieprzyjacielem 
przez  G. Mafścng. P od ług  tego  liftu F rancuzi  
attakowali na dniu 25. armią A uſtrvaeko-Ros- 
syiſką, i wzięli Z u r ich  szturlmem (a  nie przez 
kapitu lacyą  iak było dawniey donie(iono). Dnia 
26. Genera ł kommauderuiący Hotze  zoftał za ­
bity, na placu b itw y , a trzech G enera łów  Mo- 

JkiewJkich  doftało. lię do n iew oli, zabrano ta k ­
że bardzo wiele a rm at i bagażów. M oſkale  
przeszli nazad rzekę 'Phur w nieporządku i sa 
ścigani.-— Taż sama wiadomość by ła  ogłoszo­
na dnia 29. w Str.azburgu  p rzez te leg ra f  z do­
datk iem , iż emigranci Szw aycarscy  zoſtałi roz- 
fiekanemi.

z H anau dn ia  t .  P aździern ika .
Kommiiłya wyznaczona do dochodzenia oko­

liczności zaboystw a pod R aśtad  popełnionego, i 
ikóńczywſzy iuż czynności sw o ie ,  poflała ak ta  j 
do W ie d n ia , , j

Mówią iż p rzy sz łe  Conklaye do wyboru no­
wego Papieża  odprawiać lię będzie w W enecyi  
pod p rezydencyą  Miniftra Ć esarll iego  Hrabie- 
go M ełtern ich .— Podług G a ze ty  Peterzbur/k iey  
dnia  25. W rześnia , w ca iey  armij F rancuzkiey 
nie masz iuż ani iednego żołnierza, k tó ryby  by ł 
Demokratą. W szyscy  przeięci są żalem i Zgry­
zo tą  , iz zoftaią pod rozkazami despotow repu ­
blik anckich.--—Z Bruxel-li znowu 8. tyfięcy woy- 
flra Francuzkiego poszło  doHollandyi.-—WAſea- 
ytolu nayokropnieysze trw aią  ciągle exekucye. 
X iążę ta  i Szlachta, Bilkiipi i duchowni, Żołnie­
rze  i O byw ate le  w szyscy  są wieszani. D onna  
E leonora  Fonsoga  au torka dziennika publicz­
nego i innych 18 dam doznały  podobnegoż Jolu.
8 ty łięcy  więżnioiy przy ſz łość  niepewna dręczy.

Pod dniem 24. p isano  z Z u rich ,  że p iecho tą  
Moſkiewſlca ftoiąca w tam ty ch  okolicach , ćwi­
cz y ła  fię w  nowym m an ew rze , którego plan  
przeflany b y ł  na piśmie od Suw orow a, a ten. 
ieft, ażeby attakować w szeregach ściśnionych 
Ua caiey  linij z bagnetem, żo łnierz  pędzi wszeł- 
kiemi li łam i wydając wielkie okrzyki, a liiepsu- 
iąc liniń O krzyk i te  hurrach  roz legały  iię o 
p ó ł  mili > F rancuzi  p rzy p a try w ali  fię im z gór 
z ciekawością , żołn ierz  Molkiewlki niemaiac 
n ieprzyiaciela , na końcu a t ta k u  bagnetem w  
ziemie uderza.

. W oy ſka R.ojśyifk.ze przeznaczone ieszcze p rze ­
ciw F rancuzom ,  m aią fię zgrom adzać w okoli­
cach hrzcścia-LitewJJiicgo , W ło d z im ie rza , R a ­
d z iw iłło w a  i Kamieńca Podolfkiego.

z  M anheinpud, i .  P aździern ika ,
Po przybyciu  3. kuryerow z S zw a yca ry i ,  Ar- 

cy -X iąże  podzieli ł  armią ſwoią na dwie czę­
ś c i , z k tórych iedna do D u n a iu ,  druga do 
granic S zw a yca r jk ich  poydzie . Część woyfka 
s a  wozy zaraz zabraną była. —— Przed ty m  
przypadkiem  A rcy-X iąże  m ia ł zamyłł nderze- 
rzenia  na Kehb. Na d. 28. F rancuzi  ł i ły  ſwoie 
fkoncentrowałi,  lecz po tym  w  liczbie 20,000. 
w yruszy li  ku dolinie K in t z in g e n ., dla zrobie­
n ia  p rzeciw  Frcybttgowi dyWersyi i p rzym u- 
łzenia A rcy-X ięcla  do u trzym an ia  woylka w 
te y  okolicy.

z  S tu d g a rd a  dn ia  a. P aźdz iern ika .  
Przechód woyik i bagażów ieft tu  n ieus tan­

n y  od dnia uczorayszego . Dzis widzieliśmy 
przechodzące t r z y  Regim enta  k iryserow  M a-  
k a , H ohenzollerna  , i X ięe ia  Karola L otaryń-  

Jk ieg o ,  ja k o  też  dyw izye infan te ry i  i pionie-

row. P rzeiezdżało  także kilku G enerałów  i 
officerow wyższego ſztabu.

D n ia  g. P a źd ziern ika .—  Przechód woyfka 
Cesarfkiego do w yższey  Szw abii  dotąd nieu- 
staie. l e g o  poranku widzieliśm y ciągnące 4. 
Regim enta  kiriłſyerow Anspachfk ich  Arcy- 
Xcia  F e rd y n a n d a M edyo lań fk iego ,  Arcy-X cia  
A lber ta  i Cesariki. Przewożono także wielką 
liczbę bagażów, ammunicyow, a rm at,  haubic , 
1 pontonow. Przechód woyfka Cesarikiego do 
w yższey  Szw abii  trwa ciągle.

Dowiadujemy fię, iż m a ły  korpus woyfic
Francuzkich  w yszed łszy  z  Erisach  ,  pom knął 
hę do B ryzgow ii.

z  S tra zb u rg a  d. 5, P aździern ika .

Głowna kw atera  arwij R eń /k iey  od t rzech  
dni tu  fię znayduie. W iększa  cześć woyik 
lkładaiących tę  armią , ściąga fię w ty m  mo­
mencie  ku wyższem u Renowi.

L is ty  z B a zy le i  d o n o s z ą , iż znacznieysza 
część korpusu Francuzkiego ,  k tó ry  s ta ł  m ię­
d zy  Riechen i Lorrach,  odebrała rozkaz uda­
nia fię do w yższey  Szw a yca ry i .— D. 30. p rz y ­
b y ł  do tran łpo rt  jeńców  Rojśyijkich.

Piszą z  Lucerny  p o i  d. 30. co n as tep u ie :  
G enera ł  Lecourbe po łączy ł  p rz y  A l t o r f  roz ­
m aite  korpusy fkładaiące iego dywizyą. Dnia 
ju t rz e y sz e g o  przybyć  maią pofiłki z 12 ty fięcy  
łudzi pod dowództwem ſam ego M aſseny. O- 
czekuiem y na nową decyduiącą bitwę.

z L eyd y  d. 5. P aździern ika .

woyfka z a r ty l le ry a  pos taw iony  przed Saren*  
hausen, p rzym ulił  n ieprzy iac iela  do odstąpie­
nia od teg o  zamyftu. W ty m że  czafie g łów na  
kw atera  przeniefioną była z N iederrad  do. 
na u jen s te in , F rancuzi  w y szed łszy  z F ra n k fo r ­
tu ,  udali fie ku Bockenheim.

Głowna kw atera  woyłk Elelctorfkich bedz is  
dzis przeniefioną na dawne mieysce do S e l i -  
g e m ta d t .  M ilicye nie u s tępow ały  w n ies tw ie  
woyikom A u slrya ck im  i M ogunckim .  W ielka 
liczba mieszkańców przybyw a dla złączenia fię 
z niemi. Zawarowano także nayważnieysze s ta-  
nowifka na obydwóch brzegach M enu,  m iano­
wicie nad Kehl.

Od brzegów M enu  d. J. P a źd ziern ika .

Dnia wczorayszego F rancuzi  zrobili w yc ie ­
czkę z M o g u n cy i  i a ttakow ali  woyfka i m ili-  

; ^ fM I o g u p c k ie  , k tóre  b y ły  na tam te y  s tron ie  
i S. :,a’ kanonada trw a ła  większe p u ł  dnia.
| Dzifiay bardzo rano b itwa rozpoczęła  fię na 

nowp, ku południowi. M ogunczykow ie  opuścili 
okolice A iddy  i cofnęli fię ku A iderrade , 
gdzie przeszli  nazad M en  po moście z łożo­
nym  z statków, na przeciw te g o  m ieysca  ; ich 
re ty rada  by ła  wspierana p rzez  a r ty l le ry a  z for­
ty  fik acyow, k tórey ogień t rw a ł  aż do wieczora.

! K uryer z g łow ney k w a te ry  A lk m a r  d o H ar­
tem  p rzyw ióz ł wiadomość , iż na dniu wczo- 
ray szy m  z rana o  godzinie 8 n ieprzyiaciel a t ­
ta k o w a ł ,  a o godzinie 9 > o y ik a  nasze ftane- 
y  w  porządku do bitwy. Dalszych nie m am y 

wiadomości. A n g l ic y  zagrażaią  także  przez 
ouderjee F ry z la n d y i  , i ty m  troikliwsi iefteś- 
m y  o t e  okolice , iż w ażny  p o r t  L e  miners po  
k ró tk im  bombardowaniu poddać fię m ia ł.—  
P. S. Późni eysze wiadomości pod dniem 4  do­
noszą o b i tw ie ,  k tó ra  przed  odeyściem po- 
c z t V ieszcze fię nie fkończyła. Dodaią ty lko , 
iź G. B rune  m iał cofnąć główną kw aterę  ſwo- 
lą  z  A lk m a r  do Beuerwyk.

, % A ſz a fe n b u r g a  d. 6. P a źd ziern ika ,

Dnia  4. t .  m. F r a n c u z i , k tó rzy  fię zna­
czn ie  wzmocnili, w y szed łszy  z  M oguncyi  i 
Kajsel,  uderzy li  za pomocą nocnych ciemno­
ści , na  woyflca E lek to ra  M oguńckiego  , po ­
łączone z m i l ie y a m i , k tó re  s ta ły  na praw ym  
brzegu M enu.  Ten korpus daw ał nayfilniey- 
ſz y  odpor, lecz nakoniec mufiał ustąpić  przed 
ł icznieyszym  nieprzyjacielem , a osobliwie 
p rzed  je g o  ar ty łle ryą . N ieprzyiaciel za ia ł  sta- 
nowifko H a ttersh e im ,

N ieprzyjac iel  odebraw szy nowe pofi łk i , lu ­
bo pokilkakroć od naszych woylk o d p a r ty  , 
p rz e d a r ł  fię do S in tl in g e n ,  a z tam tąd  ku 
Hochśf.  ̂Przedfięwzięto u trzy m ać  łię nad Nid-  
d ą , i u ży to  w szystk ich  ſposobow, ażeby p rz e ­
szkodzić nieprzyiacielowi w  p rz e j ś c iu  te y  rze- 
k i ; ty m  końcem zerwano m ost i postawiono 
na brzegu ar ty łle ryą .  Lecz nieprzyiaciel po 
uporczyw ym  z znaczną s t ra tą  odporze , z* 
pomocą w iększey  liczby ufkutecznił ſw oy 
zam iar, z liczną ſwoią. a r ty l le ry a  dem ontow ał 
część a rm at Niem ieckich , rzucił ſpiesznie 
m os t  na Nidda  i za pomocą nayfilnieyszego 
z a rm at s trze lan ia  przeszedł* tę  rzekę. Ń a  
tenczas nieprzyjaciel coraz fię bardziey po­
m ykał , i uliłował opanować ſz turm em  przed- 
mostowe fortyfikącyę w ysypane poniżey Fran-  
k jo i tu  , w oylka Niem ieckie  broniły  ich z nay- 
w iększym  m ęstw em , i n ieopuściły  i c h ,  aż za 
zbliżeniem fię a r ty l le ry i  n ieprzy iąc ietfk iey , 
przez co d łuzszy  odpor s t a ł  fię niepodobnym. 
T y m  czaęem część Francuzów  nad wszelkie 
ſpodziewanie w esz ła  do m ias ta  F r a n k f  ortu-, 
i ponieważ można fię było dom yślać , iż ich 
zamiarem było  uikutecznić tam  ſwoią przez 
M en  przeprawę, dia ofłrrzydlenia woyfka N ie ­
m ieckiego  na lew ym  b rz e g u ,  lecz korpus

O B W I E S Z C Z E N I E

KommiiTya wspólna przez Nayiaśnieysze tlwa Dwory 
Cefarlkie 1 K.rolewlko-Prulki do upadiyoh i/.eścin Banków 
to ielt UUr. Piotra łep p era , Karola Schulcn, Fryderyka 
Kabr) t a , Prota Potockiego. Macieia Łyszkiewicza i Ja­
na Dawida Heyzlera  wyznaczona.

W am  JW . Franciszkowi Rr.ćwujftiemu do ſprawy z 
JW .  JX. Bilkupem RybiAJkim z mocy Dekretu ſądu twe­
go do kategoryi o czerw: ził: 900. końcem iey wyiasnie- 
nia przypozwanemu.—  W . JP. D unaicw /kiem u  maiły nie- 
gdy Kazimierza UJtrzyckiego Kuratorowi z funduszu te­
goż Llitrzyckiego naBrodach bodącego, o czerw: zil! rooo. 
Janowi Krosnowjkiemu o czerw: zil: 15. —: Samuelowi 
Kaszyckiemu  i JW . Antonie, iu Goyzyitjkiernu. o czerw: zi: 
300 .— Kaszyckiemu Porucznikowi o czerw, zil: 103. — Sta- 
nilławowi Olujkicmii Staroście Łnkowlkiemp o czerw: zl: 
324 ‘ — Sukceflorom JW . JX. Lip/kiego 'Opata  i Opieku­
nom o czerw: zi i: 166. zł. t a . —  W W .Ju ſ ty n ia  Lanckor on- 
Jkiey  i Bado%vfkiemu maiły niegdy Franciszka T.anckaroń- 
ykiego K u r a t o r o w i  o  czerw: zi- 2 0 0 .  — Ur. TaTczewjkiemll
0 oddanie papierów i funduszów na rzecz Kabrego z rnas- 
sy Szmula kupca Piotrkewlkiego. — W . Prusmyckiemu o 
oddanie papierów i funduszów na rzecz Kabrego z maſiy 
JP. Szarfa wziętych, danie explikacyi i oddanie pieniędzy 
a to pod przyſięgą — lub ieżeli z pozwanych który umarł,  
onego ſukceſſnrom, a nieletnich Opiekunom w przyzwoi- 
tey aſiyłtencyi nakezuie: Ażeby od daty Pozwu ninieysze- 
go edyktalnego za tygodni ośm . czyli w ten s;zas gdy ta 
Iprawa każdego w  ſzczeguiności de sądzenia przywołana 
będzie,  przed ſądem teyże Kommiſſyi w mieście Warsza­
wie w domie Tepperowłki zwanym agituiącym fip. oso­
biście lub przez prawnie umocowanego Pełr-°*nocnika Ita- 
wili iię, a to na popieranie Więxzp«foIi do anaiątku Ur. 
Fryderyka Kabryta bywsz-go Kankiera ubiegjuących l ię ,  
tudzież wyznaczonych orze* tęż Kommiilyn annafly tegoż 
Baakiera Adminiltratorow i Prokuratora na rzecz maſfy 
czyniących powodow, którzy Itoſuiąc iię do dokum entów
1 kſiąg kantorowych, was poznanych powyższe lummy 
dłużnych być okazuiących, dopraszaii Iię tej że  Kommis- 
syi, ażeby przerzeczonych pozwanych eryli każdego z nich 
do zadosyć uczynienia maſiie Kabrytonikiey i do zapłace­
nia ſumm powyźey wzmiankowanych w szczegułach wy­
rażonych, oraz zaległych prowizyi do terminu ſatysfakcyi 
rachować fię winnych, wraz z Wydatkami prawnemi, na  
rzecz teyże maiły zobowiązać, a to pod rygorom w pra-- 
widiach KommiUyi ſwoiey, to ielt niezwłocznym wſzel- 
kiego maiątku pozwanych exekwowaniem, i na iatysfa- 
kcyą maſſy Bankowey wllcazaniem -Zaczym pozwani ma­
ią łię itawić. i na wſzyłiko.odpowiedzieć, albowiem czy­
li fię itawią lub nie? wszelakoż na terminie z ninieyszego 
zapozwu przypadaiącym, zaoczny wyrok oltateczny prze­
ciwko pozwanym ogłoszony, i ezekucya onego niezwłocz­
na wikazana zoltanie .— li z ia ło  ſ  ę w  W m szM w lew  K an-  
cellaryi teyźe K o m m ijſy i  dn ia  10. miejiąc.a P aździernika  
R.oku Pnńjkirgo  1799.

T. W Ę D B Y C H O W S K 1 S. K. B. Regent mpp.

D O N I E S I E  N I  sl.
Aukcya rożnych towarowFrancuzkicli, iako to: jedwabiów, 

tabakierek, wachlarzy, kolczyków, wſtążek, rękawiczek, chu- 
Jtek iedwabzych i gazowych, gazy, bukielow, rucnantow , ka- 
peluszow, likworow, elfeucyi, i innych rozmaitych objektow, 
odpraw/iać fię będzie dnia 23. bieżącego miefiąca i w dni na- 
łtępuiące po obiedzie o godzinie drugiey, Av Jlynku Starego 
Miafta w kamienicy pod Hrem 69. ſytuowaney, 7.a golowe pie­
niądze w grubey monecie.—wWarszawie dnia 17. Październi­
ka J799. roku.

Donosi 'lię , iż Stancye łą do naięcia w patacu Mennicz- 
nym w korpusie samym na pierwszym pięirze. Informacya 
tamże na dole.


